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Streszczenie akcji scenicznej

I.

H ra b ia  A lm av iva , bogaty panek hiszpański u jrza ł podczas 
p rzechadzk i na Prado, p iękną n iezna jom ą. O cza ro w an y  w dz ię 
kiem  i urodą m łode j dam y postanow ił poznać ją i z łożyć u jej 
stóp w yrazy swego uw ie lb ien ia . N ieste ty! Traf za rządz ił, iż 
n ieznana w ybranka  jego serca zn ik ła  nagle w p rzechadza ją 
cym się tłum ie .

Z ro zp aczo ny  A lm av iva  rozp oczą ł usilne poszukiw ania, aby 
odna leźć u tracony skarb. S taran ia  te uw ieńczone zosta ły po 
pó łrocznych  trudach , pom yślnym  rezu lta tem ...

O to  d ow ied z ia ł się, że p iękna n iezna jom a ma na im ię 
Rozyna, m ieszka w S ew ilii i jest żoną dokto ra  Barto lo .

W  tym m om encie  rozpoczyna  się akc ja  I obrazu  „C y ru 
lika  S ew ilsk iego".

Z na jdu jem y się w  Sew ilii. Jest jasna, księżycowa noc. 
Przed dom em  dokto ra  Barto lo  zb ie ra ją  się zam askow ane po
stacie, a p rzew odz i im F iore llo , zaufany H rab iego . To m uzycy, 
k tó rzy mają w tó row ać zakochanem u A lm av iv ie  do serenady, 
jaką chce w zruszyć serce Rozyny. N ieste ty  ani gorące  słowa, 
ani pełna nam iętności m uzyka, nie p rze da rły  się p rzez zam 
kn ięte okna, d rzw i i szczelne że luz je , do osoby dla k tó re j 
były p rzeznaczone.

Z ro zp aczo ny  H rab ia  opłac iw szy m uzykantów  rezygnu je  
z dalszych usiłowań.

Z ja w ia  się n ieoczek iw any ra tunek, a przynosi go Figaro, 
daw ny służący h rab iego, obecn ie  cyru lik , kp ia rz , poeta i jak 
sam o sobie mówi, „wyższy ponad bieg w yda rze ń", chw alony 
przez jednych, gan iony przez d rug ich, c ieszący się dobrą 
chw ilą , znoszący z hartem  złą, d rw iący  sobie z g łupoty, sta
w ia jący  czo ło  złości, śm ie jący się z w łasnej nędzy. Z rę czn y  
cy ru lik  gotów jest na nowo służyć jego ekscelensji. O b jaśn ia  
daw nego ch lebodaw cę, iż Rozyna nie jest żoną Barto lo , lecz 
jego w ychow an icą . Podejm uje się pom óc hrabiem u za sowitą 
nagrodą w zdobyciu  serca dziew czyny. Z achęca  nam iętnego 
kochanka do zaśpiew ania  jeszcze jedne j serenady, któ ra  tym 
razem  zostanie usłyszana. Rozyna odpow ie  mu, zd radza jąc  
chęć osobistego poznania. Figaro doradza by hrabia  w p rze 
bran iu  jako  p ijany żo łn ie rz , uda ł się do domu Barto la . H rab ia  
zgadza się na p ro jek ty  Figara zastrzega jąc sobie incogn ito . 
O d tą d  będzie  w ystępow ał pod p rzybranym  im ieniem  Lindora.
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D rug i obraz ope ry  rozgryw a się w domu dokto ra  Barto lo . 
Jego w ychow an ica , m łoda, p iękna Rozyna żyje w  ustaw icznej 
trw odze. Barto lo  n ie ty lko  zam ierza  zdobyć jej p ien iądze, a le  
rów n ież i rękę . M ałżeństw o to napawa jq w strętem . W  m łodym  
niezna jom ym , k tó ry  w yzna ł je j m iłość p iękną serenadą i od- 
razu pozyska ł je j wzajem ność, w idz i jedyną nadz ie ję  ra tu n 
ku. Pisze w ięc do niego list i szuka m ożliwości, aby go mu 
doręczyć. W  samą porę  p rzychodz i z pom ocą Rozynie F igaro. 
Jest to chw ila  ostateczna, gdyż Barto lo  zw ie rza  się don Ba- 
silio, nauczyc ie low i m uzyki, iż jeszcze dzis ia j postanow ił po
ś lub ić Rozynę. F igaro  podejm uje  się dosta rczyć liśc ik  Rozyny 
hrabiem u i zapew nia  Rozynę o jego gorących  uczuciach.

Tymczasem A lm av iva  zgodnie  z pow ziętym  postanow ie 
niem  przybyw a do Barto lo  w p rzebran iu  i uda jąc p ijanego 
żo łn ie rza  dom aga się kw atery. W  czasie ostre j sprzeczk i daje 
n iepostrzeżen ie  poznać się Rozynie i podrzuca je j list. U jrza w 
szy to Barto lo  dom aga się aby Rozyna natychm iast dała mu 
do p rzeczytan ia  o trzym any b ilec ik .

Sprytna dziew czyna zręcznym  m anew rem  zam ien ia  b ile 
c ik  m iłosny na spis b ie lizny oddanej do prania.

W  tym m om encie w sukurs d ok to row i p rzybyw a Basilio, 
a L indorow i F igaro. A w an tu ra  narasta, tak  da lece , iż za in te 
resow ała  o dd z ia ł wojska przechodzący obok domu dokto ra . 
Bartolo chcąc jak na jszybcie j pozbyć się p ijanego żo łdaka, 
oskarża go przed dow odzącym  o ficerem  i prosi o in te rw enc ję .

N ieste ty  n ie  m ógł tego p rzew idz ieć , że dokum ent okazany 
przez zam askow anego hrabiego, ca ły  o ddz ia ł postaw i na bacz
ność przed n ieznanym  mu p rzec iw n ik iem . Z dum ien ie  wszyst
kich dom ow ników , a zw łaszcza pana domu osiąga szczyt.

III.

O b ra z  trze c i rozpoczyna  Berta, rezydu jąca  gospodyni dok 
to ra  Barto lo . W  d ow c ipne j a r ii ubolewa ona nad losem ko
b iety, k tó re j podeszły w iek odb ie ra  urodę życia , op iew a ją c  
p rzygotow uje  w raz  ze służbą pokó j do m ające j się odbyć 
lekc ji śpiewu. Barto lo  pełen n iepoko ju  z powodu n ie fo rtunne j 
w izyty p ijanego  w o jaka  oczeku je  Basilia.

Z am ias t n iego przybyw a A lm aviva , tym razem  w p rze 
braniu  baka ła rza  i zaw iadam ia  dokto ra , iż zosta ł tu p rzy 
słany p rzez chorego  don Basilia d la  odbycia  lekc ji śpiewu 
z Rozynę. A by nie budzić swoją osobą podejrzeń, rzekom y 
don A lonzo  w ręcza  d ok to row i liśc ik  m iłosny, k tó ry o trzym a ł 
od Rozyny.



Fakt fen ca łko w ic ie  uśpił obawy zazdrośn ika , a zakocha 
nemu m łodz ieńcow i p ozw o lił ponow nie  spotkać się z w ybrankę  
serca i pow iadom ić jq, iż o pó łnocy z jaw i się z re jentem , 
aby p rzeszkodzić dok to row i w zaw arc iu  z Rozynę zw igzku 
m ałżeńskiego. C ho dz i ty lko  o zdobyc ie  klucza od d rzw i ba lko 
nowych. To zadanie  szczęśliw ie  rozw ięzu je  F igaro. Przybycie 
don Basilia zdaw a ło  się ca łko w ic ie  pokrzyżow ać p lany h ra 
biego. Lecz i w tym w ypadku szczęście w postaci potężnej 
kiesy z ło ta  w ręczone j chciw em u Basilio, po łoży ło  kres n ie 
pewnej sytuacji.

P rawdziwe nieszczęście zda rzy ło  się dop ie ro  w czasie 
golen ia  Barto lo . F igaro chcqc u ła tw ić  możność porozum ien ia  
się zakochanym , uda je  iż w pad ło  mu coś do oka i podbiega 
do okna, proszqc dokto ra  o pom oc.

H rab ia  korzysta z dogodne j sposobności i objaśnia Rozynę 
o swych zam iarach  i p rzeb ran iu .

W yznan ie  to usłyszał Barto lo  i w szale zazdrości rzuca 
się na hrab iego.

O g ó ln e  zam ieszanie  likw idu je  Figaro, u ła tw ia jqc  swemu 
panu ucieczkę.

IV .

O  pó łnocy gdy m inęła gw ałtow na burza, A lm av ivo  i Fi
garo  zgodnie  z zapow iedz ig  w krada jg  się p rzez b a lk o n jd o  
Rozyny.

N ieszczęsna dziew czyna w prow adzona  w błqd przez Bar
to la  ani chce spo jrzeć na m niem anego L indora, w idzqc w nim 
zd radz ieck iego  pośrednika h rab iego. D op ie ro  nam iętne w yzna
nie h rab iego, że to on w łaśnie jest A lm aviva  i p ragn ie  jq po
jęć za żonę, k ładz ie  kres chw ilow ym  pow ik łan iom .

Dalszy c ięg a kc ji to  zaw a rc ie  ich zw ięzku m ałżeńskiego 
w obec re jen ta  i dwóch św iadków  Figara i Basilia o raz c a ł
kow ita p rzegrana  dokto ra  Bartolo, k tó ry  m imo swej chytrości 
nie zd o ła ł p rzeszkodzić zakochane j parze. Radość dwojga m ło 
dych m ałżonków  udzie la  się wszystkim  dom ow nikom ,
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